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Konfarencye w Wiedniu. 


(Telefonem). 
Wiedeń, 14 października. 

Namiestaik Kory towski miał wczoraj przed 
‘południem półtoragodzinną konferencyę Z hr. 
Stuergkhiem, która w pierwszym rzędzie 
poświęcona była omówieniu akcyi zapomo- 
gowej dla Galicyi. 

Na konferencyi tej jednak, jak „Pola. Nach- 
vichten“ zaznaczają, omawiano także sprawy 
polityczne, będące konsekwencyą dwndniowych 
narad prezesa Koła, Lea, z premierem SLuergkhiem. 
Głównie chodzi o zwołanie Sejmu gali- 
cyjskiego, co jest koniecznem ze względu 
na akcyę zapomogową. W związku 2 tą sprawą 
gtoi jednak porozumienie w sprawie re fermy 
myborczej. Decyzya wczoraj nie za- 
padła. - > 

Gdyby rząd wystąpił z wlasnym projektem 
reformy wyborczej, w takim razie musiano- 
by go przedłożyć komisyi reformy 
wyborczej, gdzie przeniósłby sią punkt cięż- 
kości obrad sejmowych. Równocześnie obrado- 
wałaby komisya budżetowa nad akcją zapomo- 
ową. 

„N. Fr. Presse“ donosi 28 Lwowa: Grupy 
konserwatywne Sejmu galicyjskiego SpTZeC1- 
wiają się temu, aby rząd występował 
z własnym projektem reformy wybor- 
czej. Grupy te twierdzą, że rząd niewąt: 
pliwie naraziłby się na niepowedze- 
nie, a to tem bardziej, że rząd nie będzie chciał 
wpływać na stronnictwa „A outrance“. 

O onegdajszej konierencyi autonomistów do- 
nosi dalej lwowski korespondent „N. Fr. Pres- 
ge“, że z wywodów poszczególnych mowców wy- 
nika, iż należy liczyć ma porozumienie 
wszystkichtrzechgrup koserwatyw- 
aych co do głównych zasad reformy 
wyborczej, a tylko co do formy zastosowa- 
nia nowego systemu wyborczego, ze względu na 
oczekiwane ze strony innych stronnictw zarzu- 
ty, nie ma jeszcze porozumienia. 
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Sfinalizowanie nowej ustawy 
wojskowej. 3 
(Telefonem). 
Wiedeń, 14 października. 


W sprawie nowej ustawy wojskowej przyszło 
między ministrem wojny 8 obu r: 
do porozumienia także w poezen 
łach, Projekt ten będzie niebawem, og. oa M 
Będzie ou zawierał znane już po aine ab 
nie kontyngentu rekruta i osmino yy. 
zarządu wojskowego, iż przez» ʻa Eo wad 
stąpi z nowemi ZĄGADIAMI ERAT u: 
mi. Nowa ustawa wojskowa m D abit 
uregulować kwestyę podoficer Ez», dE 
przeprowadzenie dwuletniej SL KG A1 Jego 
onej T ść a wojny hr. 

cajsz eren na 
A z im Bertholdem, cal 
były sfinalizowabiu nowej ustawy wojskowej. 


"0 ugodę w Czechach. 


(Telefonem). 
Wiedeń, 14 października, 

Prezydent ministrów hr. Stuergkh ią 
do prezydyów stronnictw czeskich, iid it 
posłów niemieckich z Czech, do wielkiej wła z 
ści konserwatywnej i wiernokonstytucyjnej +. 
proszenia na przedwstępne konferencye ugodi 
we. Konierencya z posłami czeskimi odbędzie Się 
jatro o godz. 10 przed południem, ze związkiem 
niemieckim o godz. 4 po południu, z konserwa* 
tystami pojutrze o godz. 4 po południu. | 

W zaproszeniu powołał się minister na pismo 
cesarskie z 26 lipca, w którem cesarz wyraził 
życzenie, aby podjęte było stworzenia podstaw 
dla porezumienia się obu narodów, Czechy za- 
mieszkujących. 1 

Prega. Poseł czeski radykalny Dobótka nie 
przyjąłzaproszenia do udziały w kon- 
ferencyach ugodowych, ponieważ adre- 
gowano było W języku niemieckim. 
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Z Balkanu- 
: (Tełegr. „N. Rejormy*.) W 
Belgrad, 14 październia, 

Albańczycy cofnęli sę zupełnie od TY 
serbskiej i zwracają się obecnie g2" 
nie przeciw Czarnogórcom. Na grani- 
cy czarnogórsko-albańskiej toczą SIę obec- 
nie krwawe walki. , 

Albańczycy — jak twierdzą pisma serbskie — 
zwrócili się do dowódców serbskich z prośbą 0 
zawieszenie broni i pozwolenie na po 
wrót Albańczyków do ich siedzib. — Woj: 
ska serbskie rozbrajają ludność al- 
bańską. 

W Monastyrze ogłoszono stan ob- 
lężenia. Wszystkie drogi do miasta obsadzili 
Serbowie wojskiem. 

Na razie wojska serbskie zatrzyma- 
ły w swojem posiadaniu kilka pozy- 


Kraków, Wtorek 14 Października 19135. 


„Piowa Reforma" wychodzi dwa razy Aziennie. 


cadsiennia prócz poniedziałków i dni poświątecznych. — Name 


i świąt. 


niedziel 


it de Admiwietrecy! „fiowej 


drieaników 8, Sokałowskiege, alies 
Korela Ladwika $. 


tank 


że mocarstwa temu się nie sprzeci- 
wią. 

Dzienniki donoszą, że Francya i Rosya od- 
powiedziały już Serbii w tej sprawie korzy- 
stnie. 

Król hiszpański sędzią rozjemczym 
w kwestyach bałxańsxich< 

Berlin. Dzienniki donoszą, że krół hiszpański 
przybędzie niebawem do Rumunii, gdzie na proś- 
bę króla Karola obejmie rolę sędziego rozjem- 
czego w kilka spornych kwestyach bałkańskich. 


Pożar okrętu. 
(lel. „N. Reformy"). 
Beriin, 14 października, 
Dzienniki donoszą z Nowego Jorku: Towa= 
rzystwo Urania donosi, że przy katastrofie pa- 
rowca „Volturno”, uratowano 4856 podró- 
żnych i 25 osób z załogi. Utonęio 76 po- 
dróżnych I 86 z załogi. à 
Londyn, 14 października. 
„Daily Mail“ otrzymuje od dyrektora maszyeg 
Harta, który się znajdował na „Karmanii“, 
następujące szczegóły katastrofy na „Voltnr- 
no*: Nasze łodzie z wielkim pospiechem zabie- 
rały rozbitków. — O świcie stanęły z pomocą 
także inne parowce: „Car* i wiozący oliwę 
„Naraganset*. Po kilku minutach po przybyciu 
poczęły z parowca „Naraganset* spływać stru: 
mienie oliwy do morza, a wtedy fale się uspo- 
koiły i można było wysłać małe łodzie. Wy- 
ratowano 521 rozbitków. Okręty krą- 
żyly jeszcze Czas dłuższy, aby odszukać łodzie 
zaginione. 
AE niyi Podnoszą tu bardzo ostre zarzuty 
przeciw Towarzystwu okrętowemu „Uranium* 
za niedbałe wyekwipowanie okrętu 
„Volturno“. Wogó!e Towarzystwo „Uranium 
należy do pokątnych towarzystw, które bez 
koncesyi przewożą emigrantów i to 
głównie takich, których inne towarzystwa prze- 
wozić nie chcą, ponieważ nie posiadają odpo- 
wiednich dokumentów ani warunków, potrze- 
bnych do wpuszczania do Stanów Zjednoczo- 
nych lub Kanady. 


Opowiadanie naocznego Świadka. 


Londyn, 14 października. 

Od zarządcy jednej z drukarń, który się 
znajdował na „Karmanii* nadszedł telegram, 
podający następujące szczegóły katastrofy na 
„Vultarnie*: Otrzymują to intoriaacye od Niem- 
ca, nazwiskiem Printepol, którego zabrała „Kar- 
mania*. We czwartek rano roziegł się na „Vol-| 
turnie* sygnał alarmowy. Zbudzono wszystkich 
podróżnych i wezwano, aby wyszli na pokład, 
gdzie rozdzielono im pasy ratunkowe. Na po- 
kładzie znalazło się wkrótce wiela kobiet i dzie- 
ci. O godz. 10 zaczęto spuszczać łodzie, pierw- 
sza jednak łódź, gdy tylko ją spuszczono, ro z- 
trzuskała się o okręt. Wszystkie osoby 
zatonęły. Tosamo powtórzyło sią z ło 
dzią drugą i dalezemi trzema. Na okre- 
cie powstało wielkie zamieszanie. Żadna z łodzi 
nie mogła odpłynąć od okrętu. Wtedy kapitan 
przeciął linę. Palacze nie chcieli iść na pokład. 
Kapitan dobył rewolweru i zmusił ich do od- 
wrotu. — Gdy pożar się rozszerzył, palacze 
porzucili swe stanowiska. Gdy zoba- 
czono nadpływającą „Karmanię*, kapitan roz- 
kazał wszystkim kobietom i dzieciom stanąć 
z jednej strony okrętu a mężczyznom z dru- 
giej, sam zaś wkrótce opuścić musiał most z po- 
wodu wielkiego gorąca. Gdy nastąpiła eksplo- 
zya, Printepol skoczył do morza. Przez godzinę 
niosły. go fale, potem odkrył go jeden z reflek- 
torów. Był uratowany. Podeszwy jego obuwia 
były na pół spalone. 


Proces kijowski. 
(lelegr. „N. Reformy"). 

Kijów. (Pet. ag.) Świadek Jaszczenko po- 
kazuje egzemplarz proklamacyi, rozszerzanej po 
pochuwaniu Juszczyńskiego. Proklamacyę tę do- 
stał od swego sąsiada szewca Poliszczuka. — 
Obrońca Zarudnyj prosi o zawezwanie Po- 
liszczuka na świadka i dołączenia proklamacyi 
do protokołu. Prokurator sprzeciwia się temu 
wnioskowi, który też sąd odrzucił. 

Nastąpiło dwugodzinne przesłuchiwanie latar- 
nika Szachowskiego, który opowiada, że 
25 marca o godz. 9 rano spotkał na ulicy Cze- 
bieriaka z Juszczyńskim, udających się w kie- 
ranka fabryki Zajcewa. Andrzej Juszczyński 
miał puszkę z prochem w ręku, był bez płaszcza i 
bez książek, która, jak świadek przypuszcza, z0- 
stawił u Wiery Czebieriakowej. Andrzej żartem 
go uderzył. W 3 dni później spotkał Genia Cze- 
bieriaka, który mu doniósł, że 26 marca był w 
fabryce, gdzie spotkał jednego mężczyzną z Czar- 
ną brodą. 

Fabryka Zajcewa, opowiada dalej Szach o w: 
ski, otoczona była przed morderstwem starym 
płotem, mającym dziury. Nowy płot ustawiono 
po morderstwie Niejasne swoje zeznania w śledz- 
twie tłomaczy tem, że grożon» ma śmiercią i 
bał się z powodu tego. W sierpniu 1912 roku 
cśmiu Rosyan napadło na niego podczas prze- 
słuchania. Detektyw Wygranow i Poliszczuk czę- 
stowali go wódką i radzili, aby zeznawał prze- 
ciw Bejlisowi. ig 

Zastępca strony skarżącej Szmakow: Kto pa- 
nu radził zcznawać na korzyść Bejlisa? 
Szachowski milczy, a następnie powiada: Nie 
moge tego powiedzieć, bo mi życie drogie 

Obrońca Zamy słowskij przypomina Świad- 


RE 


dza 
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Szachowski: — Powiedzieć prawdę... 

Oficer policyj Wyszyńskij zeznaje: Wie- 
ra Czebieriakowa przychodziła do Szingalew- 
skiego i Fiatyszewa. Sznejerson wiktował się u 
Bejlisa. Ojciec Sznejersona jest rzeźnikiem ży- 
dowskim. Sznejerson jest wysoki, brunet, bez 
brody. Świadek zeznaje, że w r. 1911 fabryka 
Zajcowa była otoczona nowym płotem, było w 
nim jednak kilka przejść, przez które można 
się było przedostać. 

otem zeznaje członek organizacyi monarchi- 
stów Gołubew. Podczas uroczystości nad gro- 
bem Joszczyńskiego zapoznał się z Natalią Ju: 
szczyńską i z jej pomocą zaczął Śledzić za tem. 

Podczas przesłuchania świadek zemdlał i 
musiano go wyprowadzić. > 

Następnie odczytano zeznania nieobecnej, R a- 
WIAaZOWej, właścicielki sklepu, znajdującego 
sią niedaleko Ozebieriakowoj W dnia morder- 
stwa Walentyna i Ludmiła Czebieriakówny mó- 
wiy, że Andrzej był u matki i poszedł z Genią 
Czebieriarówną ma kwiaty. 

Następnia Rawieywa zmienila swe zeznania, 
stwierdzając te Juasoraństuroge Od roku nie wi- 
działa. 

Obrońce Gruzania: g zwwnża, że mogła 
mówić tylko zancdnik, i że uzzczyński z (e- 
nią poszedł ną kwiaty u nie do fabryki Zaj- 
COWA. 

Kijów. W dal iagu procesu słuchany 
był student Gaia) SE iedił on dwukrot- 
nie miejsce, gdzie prawdopodobnie zbrodnia po: 
pełnioną zostaja. W obrębie fabryki Zajcewa 
Wyrwane były deski z płotu i znajdował się 
tam otwór, przez który przejść mógł człowiek. 
Deski przybito w tem miejscu potem — widać 
to po nowych gwoździach. Eugeniusz Czebie- 
riak podał do wiadomości, że 25 marca rano 
był u niego Jnszczyński, że razem poszli na 
łąkę. a potem do mieszkania Czebieriaka, gdzie 
Juszczyński zdjął płaszcz. Wkońcu obaj poszli 
do sklepa na zakupna. Od tej chwili Juszczyń- 
ski znikł, Świadek dalej chciał czynić docho- 
dzenia. Eugeniusz Czebieriak nie powiedział je- 
doak nic, lecz uciekł, — Z rozmów z Ludmiłą 
Czebieriakówną, po śmierci Eugeniusza Czebie- 
riaka, dowiedział się świadek, że dzieci razem 
z Eugeniuszem Czębieriakiem i Juszczyńskim 
poszli na huśtawkę. Spłoszył ich Bejlis. Ja- 
szczyński uciekał przez ogród, a Bejlis go Ści- 
gał. - 

Świadek zeznaje nastąpnie, że czytał dzieło 
Lutostańskiego i innych autorów o mordach ry- 
tualnych i jest przekonany, że one istnieją. — 
Sądzi, że jest obowiązkiem każdego obywatela 
rosyjskiego przyczynić się do wykrycia zbrodni, 


bo władze policyjne nie dopuściły do wykrycia 
prawdy, dopiero sąd nie stawiał przeszkód. 


Berlin. „Morgenpost* donosi z Kijowa: Agent 
policyjny Kozaczenko, któremu Bejlis miał 
w więzieniu polecić, aby struł dwóch świadków, 
zjawił się niedawno u szefa policyi Iwanowa i 
oświadczył, że to jego zeznanie było fał- 
szywe. Bejlis bowiem takiego polecenia mn 
nie dawał. Iwanow zawiadomił o tem naczelne- 
ge prokaratora, który jednak nie chciał przy- 
jąć do protokoła tych zeznań Kozaczenki. Ko- 
zaczenko udał się zatem do posła do Dumy Pi- 
chny, który zeznania te spisał i obecnie je o 

łosił. 

3 Berlin. „Berl. Tageblatt“ donosi z Peters- 
burga: Twierdzą tu, że proces kijowski 
nie będzie prowadzony do końca. 


Telegramy 


z dnia 14 października. 


Posłachania u oesarza. 
Wiedeń. Cesarz przyjął w niedzielę w Schön- 
brunnie o godz. 11 przed południem ministra 
Zaleskiego na specyalnej audyencji 
ATE o godz. 12 szefa sekcyi Engla, 
któremu powierzeno kierownictwo ministerstwa 
AKA „N. Fr. Presge* donosi: Hr. Tisza 
został dziś rano przyjęty przez cesarza na pry- 
watnej audyencyi j zdawał sprawę o bieżących 


kwestyach. , - 


Nową afora korupcyjna na Węyrzech. 

. Sensacyę wywołuje tu nowa spra- 
Śr ©. wykryta przez kilka dzienni- 
ków opozycyjnych Dzienniki te donoszą, że 
Lukacs otrzymał na fundasz wybor- 
czy partyi pracy półtora miliona 
koron od towarzystwa akcyjnego, 
które jest właścicielem domu gry 
w Abbazyi. Towarzystwo zażądało w zamian 
za to pozwolenia na otwarcie domu gry na wy- 
spis Św. Małgorzaty w Budapeszcie. Tymcza- 
sem nastąpił nagły upadek Lukacsa, a hr. Ti- 
sza koncesyi tej nie_chciał udzielić. Towarzy- 
stwo występuje przeto obecnis z regresem do 
rząda, względnie do partyi pracy o zwrot 11/, 
miliona koron. - 

Między interesentami towarzystwa akcyjne- 
go, którzy czują się pokrzywdzeni z powodu 
odmówienia koncesyi, jest były minister Kri- 
stoffy 


Z Sejmu styryjskiego, 

Grac. Na wczorajszem posiedzenia Sejmu, 
człensk Wydziału krajowego przedstawił spra- 
wozdanie Wydziału krajowego w sprawie utwo- 
rzenia szkoły gospodarczej dla córek włościań- 
skich w St. Georgen 1 odesłania przedłożenia 
do komisyi kultury krajowej. Socyaliści podnie- 


kowi słowa: „Wciągnąłbym Bejlisa do afery“ ijšli, że wniosek ten jest ceną, za którą Słowień- 


zapytuje, co to miało znaczyć: Czy chciał ma | 


cyj albańskich. Serbowie mają nadzieję, uczynić nieprzyjemność, czy powiedzieć prawdę 


cy zaprzestali obstrukcyi i zapytali, jaki dalszy 
pakt zawarto w tej mierze, Wkońcu socyaliści 


mło : 
ad 


A. Bachatab, uiica Kartela Led 


Sza dropnem p 


sprzeciwili się odesłaniu wniosku do komisyi, 
wniosek Wydziału krajowego jednakże przy: 
jęto. 


Wybsry do Sejmu kra'sskiego. 


Lublana. Wybory do Sejmu zostały rozpisane 
na 1, 9, 16 i 22 grudnia. 


O entoute anstro-iranonską, 


Paryż. Deputowany Deloncle który prowa- 
dzi obaenie agitacyę przeciw udzielenia pożycz- 
ki Serbii, występuje w „Journalu* za 
entente austrofrancnseką. Deioncle o 
świadcza, że Francya nie miałaby za sobą ani 
Sedanu, ani innych klęsk, jakie poniosła od r. 
1870 do 1912, gdyby była miała entente z Au- 
stryą. 

„Journal* twierdzi, ża arcyks. Franciszek 
Ferdynand jest za zblfteniem fran- 
nnsxoaustryackiem. 


Zbrolenla merskie Włoch. 


Rzym. Admirał Bettolo, Kandydujący na 
posła, wygłosił muwę kandydacką, w Której o, 
świadczył, ża ze względu na zbrojenia morskie 
Francyi, także Włochy muszą podwyższyć stan 
floty, a to tem pilniej, że Włochy prześcignięte 
zostały w tym kierunku przez Austryę. Normal- 
ny fundusz, przeznaczony na budowę floty w 
Austryi, wynosi 125 milionów koron rocznie, 
we Włoszech tylko 95 milionów lirów rocznie, 


© regoncyą w Bawaryl. 

Monachium. „Bayr. Staatszeitung* podnosi 
sprawę zakończenia regencyi. Droga proklama- 
cyi jest niemożliwą i zniesienie regencyi może 
być przeprowadzone jedynie drogą zmiany kon- 
stytncyi. Należałoby postanowić, że, gdyby rzą- 
dzenie państwem było niemożliwem z powodu 
fizycznej lub duchowej ułomności monarchy do 
10 lat, należy regencyę nznać za skończoną, 
tron opróżniony, a kwestyą następstwa tronu 
za „otwartą*. Opinię tę zaakceptowała Rada 
ministrów a dotyczące przedłożenie jest jaż 
wypracowane w ministerstwie sprawiedliwości. 


Uwięzienie posłów. 
Nowy Jork. (B. Reutera). Wedłag telegramu 
z Meksyku, minister Aidate oświadczył, że are- 
sztowani posłowie nie zostaną wypusz- 
czeni na wolność. Rozwiązanie kongresu 
nie będzie stało ma przeszkodzie nowym wy- 
borom. 


Znalsziezłe zwłok dra Dlossla. 


Vilssingen. U ujścia Skaldy znaleziono zwło- 
ki w stanie nadpsutym. Ponieważ zachodziło 


Trafika 
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sób na to bardzo łatwy: rozebrać na przezimo- 
wanie inwentarz, przeznaczony na wyprzedaż, 
w ten sposób, aby rolnicy galicyjscy swój doby- 
tek dosiawili do naszych komór; my byśmy go 
ztamtąd na swój koszt odebrali i w maju roku 
przyszłego, napowrót w to samo miejsce, w ten 
sam sposób dostawiii. 

Obowiązujące n nas prawa celne pozwalają na 
to, gdy tymczasem dla braci naszych z W. Ks. 
Poznańskiego jest to niemożliwe, albowiem by- 
dła wogóle, a koni bez cła, państwo niemieckie 
w swa granica nie wpnszcza. 

Przy ogromnym u nas w tym roka urodzaju 
va paszę, każdy folwark, jeden lub dwa wagony 
bydła albo stadniny przetrzyma bez żadnego 
uszczerbku dla kieszeni właściciela. Idzie tylko 
o zapłacenie frachtu od granicy austryackiej. 
Koszta wyniosą 2—6 rb. od sztaki, czyli tam 
i z powrotem od 4 do 10 rb. Wagon mieści od 
8 do 12 sztuk. Na każdy więc folwark, którego 
właściciel poczuje się do tego obywatelskiego 
obowiązku, wypadnie od wagunn 40—65 rubli 
i trochę zachodu. Koszt zależeć będzie od n%'»- 
głości, od wielkości sztuk i ewentualnego prce- 
ładunku. Za to folwarki nasze będą miały wię- 
cej nawozu, na który w tym roku prawie żaden 
swej paszy i słomy nie będzie w możności włas- 
nym inwentarzem przerobić. l 


Przypuszczać nawet nie można, aby Wydział 
krajowy z jednej, rząd austryacki zaś z drugie 
strony, dbałe o potrzeby swego rolnictwa, w tak 
wyjątkowych warunkach nie miały zwolnić od 
opłaty kolejowej lub przynajmniej nie zmniej- 
szyć do minimum taryty, jak również aby miały 
nie udzielić pozwolevia na powrót bydła w maju 
do Anstryi z powrotem. O malwersacyę rząd 
obawiać sig nie potrzebuje, gdyż wysyłane bydło 
może być dokładnie, urzędowo opisane i na ro- 
gach znakami wypalonemi cechowane, Stadninę 
zaś łatwo będzie z powrotem przeprowadzić, 
gdyż, o ile wiem, cła od koni w Austryi niemą. 

Czas uchodzi. Zima się zbliża. Jestem pewny, 
że jeżeli projektowi memu dzielne i zacne pro- 
zydyam C. T. R. da sankcyę i myśl moją swą 
energiczną dłonią w czyn wprowadzić zechce — 
rolnicy galicyjscy za tydzień już odpowiednie 
kroki do władz swych przedsięwziąć będą mo 
gii, a u nas, nie wątpię, będzie więcej nawet 
„chętnych do wysyłania“ dobytku. 

Wzywam więc braci po płagu do składania 
deklaracyj w redakcyach prasy naszej lub kan- 
celaryi C. T. R. i otwieram listę przyjmujących 
inwentarz zobowiązaniem się do odbioru go i od- 
stawy w maju, w liczbie 60 do 80 sztuk, loco 
stacya G:anica Do Galicyi odpowiednią ofertą 
już wysłałem. 

Powyższy objaw gotowości w niesieniu po- 


przypuszczenie, że są to zwłoki zaginionego od |.mocy jest pięknym i godnym zanotowania obją 


dłuższego czasu dra Diessla, zatelegrafowano 
do syna tegoż do Monachium, aby przybył — 
Choć zwłok nie można było jeszcze wydobyć na 
ląd, jednak syn po przedstawionych mu koszto- 
wnościach, znalezionych przy zwłokach, rozpo- 
znał, że są to rzeczywiście zwłoki jego ojca. 
Nie ulega więc wątpliwości, że dr Diessl n- 
tonął 


Choroba Bertlllona, 


Paryż. Znany twórca metody daktyloskopij- 
nej, Bertillon, ciężko zachorował, 


Ziemianie z Królestwa 
a klęska rolnicza w Galicyi. 


Zachęcone obywatelskiem wystąpieniem Wiel- 
kopolski „wobec klęski nieurodzaja w Galicyi, 
zabiera się i ziemiaństwo Królestwa Polskiego, 


wem solidarności narodowej i dobrego serca zie- 
mian Krółestwa Polskiego. 


Kronika. 


Kraków, wtorek 14 pażdziernika, 

Kalendarzyk kościelny: Kallista pm. 
i Fortunaty, 

Kalendarzyk astronomiczny: Wschód 
słońca o godz. 6 min. 01; zachód o godz, 4 m. 50, 
długość dnia godzin 10 min. 49. 

Prognoza stacyi meteorologicznej 
w Wiedniu: Pogodnie, miejscami mgła, zimno, 
półnoeno-zachodnie mierne wiatry, 


Teatr miejski imienia Słowackiego: 
„Po szarym dnia... słońce“, 


Odczyt w Uniwersytecie ludowym: 


gdzie klęska rolnicza w znacznie mniejszych | „Rozwój gospodarczy" dr, Z. Daszyństa-Golińska 
niż u mas wystąpiła rozmiarach, do pospiesze- [e godz. 7 wieczór (ul. Zwierzyniecka 1. 14). 


nia z pomocą braciom galicyjskim. 

W „Kuryerze Warszawskim“ pojawiła się 
„odezwa* ziemian, podpisana przez p. Wojcie- 
cha Wygonewskiego ze Złotnik Wielkich, pod- 
nosząca następujący projekt skutecznego przyj- 
ścia z pomocą dotkniętym klęską ziemianom 
większym i właścicielom folwarków. 

W odezwie tej czytamy: 

„ „Wobec strasznych klęsk żywiołowych w Ga- 
licyi, za przykładem Księstwa Poznańskiego mu- 
slmy przyjść z szybką pomocą rolnictwu tam- 
tejszemu. 

Pomoce Wydziału krajowego i rządu austrya- 

ckiego, jak również składki z zewnątrz kraju, 
w pieniądzach, ziarnie, ziemniakach it. p., prze- 
znaczone będą bardzo słusznie dla włościan i 
te jeszcze nie pokryją czwartej części ponie- 
sionych strat. — Lecz kto pomoże większym 
folwarkom? Co znaczyłyby dla pokrycia ich 
niebywałego niedoboru nawet i kilkaset wago” 
nów zboża, lub ziemniaków? I czyżby nawet 
wypadało im przyjmować taką pomoc wobec 
klęski niezażegnanej u małorolnych sąsiadów? 
Wyobraźmy sobie jednak położenie majątków, 
dotkniętych zupełną utratą paszy, szczególniej 
majątków, które mają oddawna prowadzone wy- 
soko mleczne lub zarodowe obory, wysokiej 
krwi stadniny, lab które trzymają drogie woły 
it. p. 
+ Właściciele folwarków muszą zatrzymać ko- 
nie robocze, ¿również krowy dojne, gdyż miasta 
mleka potrzebują, więc przy podniesieniu cen 
nabiału, zapomocą sprowadzonej paszy, będą 
mogli je produkować. Lecz jałowizną, źrebaki 
i woły muszą za bezcen wysprzedać, aby za 
pół roku za poczwórną cenę je kupować. Ina- 
czej zdezorganizcją majątki, oparte na produk- 
cyi zwierzęcej, która przy drogiem mleku i mię- 
sie, przy drogim koniu remontowym w Galicyi, 
w wielu przypadkach bardzo się opłaca. 


Teatr miejski we Lwowie: „Pajace”, 
„Wesele w Ojcowie* i „Flet zaczarowany”. 


Deputacya senatu akademickiego wyjechała 
wczoraj do Wiednia w sprawie budowy w Krako- 
wie kliniki dermatologiczneji larym 
gologiecznej. Deputacyę tę poprowadzi dziś 
prezydent dr Leo do ministra oświaty i ministra 
skarbu, 

Wycieczka niemiecka do Krakowa. Przeciwko 
tendencyjnej informacyi wiedeńskiej, udzielonej 
uczestnikom Zjazda miast niemieckich, wniósł Kra- 
jowy Związek Turystyczny przedstawienia na ręce 
prez. Lea, oraz ministra robót publicznych, Związek 
domaga się zbadania sprawy i zapobieżenia na 
przyszłość podobnym wypadkom, które powodają 
ciągłe zmniejszanie się silnego niegdyś przypływa 
górno-śląskich turystów do Krakowa i Wieliczki, 
narażając miasto nasze na znaczny ubytek w do- 
chedach z ruchu obcych. 3 

Wiadomości osobiste. Prof. dr Walery Jawor- 
ski, dyrektor kliniki medycznej uniw. Jag., powró- 
cił i objął urzędowanie. > 

Ambulatoryum kliniki medycznej zostaje otwar- 
te z dniem dzisiejszym | 

Uroczysty poranek ku czci ks. Józefa odbył 
się wczoraj w szkole wydziałowej na Smoleńsku. 
Po nabożeństwie zgromadziła się młodzież wraz z 
gronem nauczycielskiem w sali szkolnej, ndekoro. 
wanej zielenią i portretem bohatera, 

Dyr Julian Maciołowski w pięknem przemówie- 
nia wskazał młodzieży drogi prasy dla Ojczyzny, 
przywodząc jej przed oczy wielkie czyny bojowni: 
ków za wolność Polski, 

Następnie p. Górny w sumiennie opracowanym 
cdczycie zapoznał uczniów z Życiem ke. Józefa i 
epoką Napoleońską, — Chór szkolny i deklamacye 
(„Rok 1713* i „Elegia* Or-Ota), wygłoszene przez 
uczniów klas wydziałowych z przejęciem i mocą 


Uratowanie więc kilkuset fołwarków galicyj-| wywarły głębokie wrażenie na obecnych, 


skich od tej przykrej ewentnalności jest obo- 


wiązkiem dla nas, którzy tego roku przez Opatrz-| mym programem dla uczniów 
ność jeszcza uprzywilejowanymi jesteśmy, Śpo-!na Smoleńska. 


Wieczorem odbyła się uroczystość a (ym BA 
uzup. szkoły przem. 


4 Nr. 473. 


NOWA REFORMA. 


Drugi poranek muzyczny Uniwersytetu Ludo- 
waga zyskał jeszeza liczniejszą rzeszę ałuchaczów, 
eniłeli pierwszy. Przedmiotem wykładu i ilustracyi 
muzycznej była twórczość Roberta Schumanna, 
Prelegent, dr Z. Reiss, przedstawił Schumana. 
jako typowego reprezentanta romantyki i zajął się 
szczegółowo jego mnzyką fortepianową i pieśniami, 
podkreślając w nich właściwy Schumanowi cba- 
rakter liryczny, — P, Stefania Biskupska, 
uczenica konseorwatorynm, która już na poranku 
gchubertowskim dała się poznać jako znakomita 
akompaniatorka, wykonała z odczuciem i wielką 
dozą muzykalności fragmenty z „Etude symfoni- 
cznych*, z „Karnawała*, „Fantasiestiike*, „Nacht- 
stück“ i „Scherzo”. Z prawdziwym 'entuzyazmem 
powitano p. Hendrichównę i prof. Ludwiga, 
którzy odśpiewali pieśni Schumana, zwłaszcza „Mond- 
nacht“ i „Marienkaferchan* wywołały znakcmitą 
interpretacyę i techniczną stroną wykonania szczery 
podziw. Prof, Ludwig porwał słuchaczy odtworze- 
aiem ballady „Die beiden Grenadier“, 

Następny poransk odbędzie się dnia 26 lutege 
b. m, Porarek, zapowiedziany na 19 b. m. zostaje 
odłożony z powoda uroczystości ku czci ks. Józefa 
Poniarowskiego, 

Klub angielski (Grand hotel) urządza dzisiaj o 
godzinie pół do 9-tej wieczorem zebranie towarzy- 
skie. 

Cmentarzyske przy kościele Maryacxim. Pod- 
czas kopania dołów pod kable elsktryczne w Ryn- 
ku Głównym koło kościoła Maryackiege natrafiono 
na wielką ilość kości ludzkich, Jest to pozestałość 
ze starego cmentarzyska, które znajdowało sią da- 
wniej wokoło kościoła kfaryackiego. Kości zostaną 
ałożone na cmentarzu rakowickim, 

Zniknięcie chłopca. Jeszcze dnia 9 msja b. r. 
wydalił sią z domu rodzicielskiego z Czarnej Wsi 
1lletni Franciszek Klimek i do tej pory wszelki 
lad po nim zaginął, W kilka dni później znalazła 
pewna kobieta książki zaginionego chłopca, porzu- 
cone w okolicy parka dra Jordana. Poszukiwania 
ekspozytury policyi w Krowodrzy za zaginionym 
chłopcem nie przyniosły Żadnego rezultatu. Zagi- 
niony chłopczyk był ciemnym błondynem, szczupły, 
o ciemnej cerze; ubrany był w granatowe ubranko 
i czaroą, wysoką czapkę aksamitną. 

Brutalny cyrkow!ec. Dziś ro poładniu zgłosił 
się na pogotowie ratnnkewe 15-letni Stanisław K., 
uczeń gimnazyalny z ciężką raną, zadaną w krzyże. 
Lekarz pegotowia, po opatrzenin ucznia, oddał go 
opiece domowej. Wedle opowiadania chłopca — po- 
szło ich kilku og!ądać cyrk, Gdy stali przed bu- 
dynkiem cyrkewym, zaczepił ich dozęrca cyrkowy 
I zaczął wymyślać chłopców grubijańskiemi słowy, 
a nawet padły słowa, obrażające narodowość pol- 
ską. Gdy młodzieńcy zwrócili cyrkowcowi uwagę na 
jego zachowanie, wyjął nóż l jednemu z nich za- 
dał ciężką ranę w krzyże. 

Napad nożowników. Wczoraj rano zgłosili się 
dwaj robotnicy na stacyę ratunkewą, 30-letni Fran- 
eiszek Raj z Bronowie Małych i 27-letni Franci- 
szok Maron. Lekarz pogotowia stwierdził ciężkie 
rany u obydwóch robotników, zadane nożem, Fran- 
ciszek Raj ma bardzo głęboką ranę na głowie, Ma- 
ron zaś kilka ran w piersi i na twarzy, Robotni- 
cy opowiadają, Że w nocy z niedzieli na ponie- 
działek napadli na nich Kkcło Bronowie nieznani 
im ladzie i poranili nożami, poczem zbiegli do po- 
bliskiego lasu, 

Ukonstytuowanie silę nowej Rady miasta 
Podgórza. Wezsoraj wieczorem odbyło się posiedze- 
nie Rady m, Podgórza, na którem nukonstytuowała 
się nowo wybrana Rada, - 

Przewodniczył ze starszeństwa Tadny Józet Stę- 
pień, odczytając reskrypt natuiestnictwa odrzucają- 
cy protest wniesiony przeciwko przeprowadzonym 
dnia 4, 7 i 11 mareas 1912 wyborom połowy Rady 
podgórskiej i polecająn nkonstytuowanie się nowej 
Rady. 
` Do Rady weszło 18 radnych; nowewybrani: dr 
Józef Aronsokn, dr Adam Bielecki, Chaskel Fór- 
ber. dr Edward Ferber, Chaim Hofstatter, dr Pa 


Zakład artystyczno-kamieniarski 
i budowlany 


(działalności areszt. Fapegonnle 
e ży 


wel Kepler, Marcin Staszizak, dr Jakób Wertfried 
i Kazimierz Zieliński, 

Ponownie wybrani: dr Józsf Emilewicz, Stani- 
sław Gadomski, Szczepan Kaczmarski, Władysław 
Liban, Franciszek Maryewski, Wilhelm Spero, Jó 
zaf Stępień, Józef Szklarski i Izaak Schliehkorn. 

Burmistrzem wybrano ponownio 30 głosami na 
34 posła Franciszka Maryewskiego, zastępcą bur- 
mistrza ponownie radnego p. Szczepana Kaczmar: 
skiego 20 głosami. Radny Karol Rolle otrzymał 14 
głosów. Po wyborze burmistrz Maryewski oświad- 
czył, że wotec wyniku głesowania na wiceburmi- 
strza, czuje się w obowiązku wyjaśnić, że p, Rolle 
postawiony jako kandydat przez pewne grono wy- 
borców, rano przed wyborami oświadczył, że wybo- 
ru nie przyjmie. 

Wreszcie wybrano komiayę-matkę, która ma przy- 
gotować na przyszłe posiedzenie Rady wnioski, ce- 
łem przydzielenia radców do poszczególnych komi- 
syi Rady m. Podgórza, 

Z kroniki pedgórskiej, (Oświetlenie III. mo- 
sta. — Sprawa zamordowania ś. p. Prechownika. — 
Policyjne) bMileszkańcy Podgórza skarżą się na sła- 
be oświetlenia IIL mestu, łączącego Kraków z Pod- 
górzem. Dotychczas oświetlony jesi 4 lampami elek- 
trycznemi, nmieszczonemi przy obydwóch wejśc'ach 
ua most od strony Krakowa i Podgórza. Światło 
to nie jest wystarczające, tem bardziej teraz, kio- 
dy przeprowadza się na moście roboty około wy- 
kończenia ozdobnych wież. Środkowa część mosta 
jast pogrążona w ciemnościach, gdyż światło olek- 
trycznych lamp nie dochodzi tak daleko. Należało- 
by w jaknajkrótszym czasie zaprowadzić na razie 
checiażby prowizoryczne oświetienia środkowej ezę- 
ści mostu, chociażby ze względn na to, ża na mo- 
ście leży materyał roboczy, i idący mostem nio wi- 
dząc go często potykają się na nim. 

Po Podgórza rozeszła się wieść, że policya wpa- 
dła na trop zbrodniarzy, którzy przed kilku mie- 
siącami zabili wrucającego z Łagiewnik do Podgó- 
rza Ś. p. Prochownika. Jak słychać, pewna kobieta 
w czasie kopania ziemniaków znalazła niedaleko 
miejsea, w którem zabito 6. p. Prochewnika, rewol- 
wer I oddała go pewnemu gospodarzowi, który re- 
welwer zakopał koło swej chaty. Pedobno zrobiona 
u tego włeścianina rewizya przez policyę w Pod- 
górzu wykazała pewne ślady, które miały wykryć 
zbrodniarzy. Na razie eała sprawa trzymana jest 
w tajemnicy. e 

Wczoraj wytopsły dzieci, bawiące się na ulicy 
Kilińskiego 1, 7 szkielet ludzki, dobrze zachowany. 
Szkielet znajdował s'ę koło pewnego demu pod 
cieńką warstwą ziemi. Policya podgórska odebrała 
szkielet i poleciła zakopać go na cmentarzu, 

Do policyi podgórskiej doniósł Izaak Schein, za- 
mieszkały w Wróblowicach koło Podgórza, Że w 
nocy z niedz'eli na poniedziałek włamali się do je- 
go mieszkanła nieznani sprawcy i skradli mu 1000 
koron gotówki, z biżuteryi zaś złoty zegarek męski 
z łańcuszkiem i damski zegarek złoty z grubym 
łańcuchem wartości 500 K. Szkodę oblicza Schein 
na 2500 K. 

Wlece urzędników w sprawie pragmatyki służ- 
bowej odbyły się w niedzielę w wielu miastach 
kraju, między temi w Przemyślu, Tarnopolu i iu- 
nych. Uchwalono wszędzie rezolucye tej samej tre: 
ści, co w Krakowie. 

We Lwowie odbyło się olbrzymie zgromadzenie 
służby państwowej z całego kraja w sprawie po- 
prawy bytu. a 

Szpieg-prowokator. Pisma lwowskie omawiają 
w dalszym ciągu obszernie sprawą szpiegowskiej 


dawno 


kiego. Jnż w Stanisławow noś 
i podejrzewano jego patryotyzm, z którym się cią- 
gle afiszewił, Ponadto podejrzaną była jego dzia- 
łalność w urzędzie i przeniesiono go do Tarnopola, 
gdyż miał brać łapówki od dróżników za wyrabia- 
nie korzystniejszych miejsc. — Politycznie nie ed- 
grywał nigdzie większej roli, zwłaszcza że nigdy 
mia oświadczył się za jednym programem; prze:0- 
napia swe stosowa? do większości. 
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Z działalności szpiegowskiej Krzemienieckiego 
przytaczają fakt, że przed kilku miesiącami, to zna- 
czy już ze Lwowa, zwrócił się do jednego z dzia- 
łaczy w stanisławowskim Związku strzeleckim z proś- 
bą o podanie adresów osób w Warsza- 
wie, zbierających datki na „skarb woj- 
skowy* i wmieszanych w ruch niepod- 
ległościowy. Na szczęście, zdinterpelowany 
z lenistwa czy też z przezerności nie odpowiedział 
i znaczna ilość osób w Warszawie została urato- 
wana, 

Powierzchowność „działacza“ nie wzbudzała zau- 
tania. Gruby, olbrzymi, © czerwonej twarzy, z ły- 
siną na głowie, uwieńczonej na skroniach siwizną — 
jedynie dzięki nucie patryctygmu wygrywał na słu- 
chaczach; kultnry wyższej nie miał, natomiast był 
niezwykle obrotnym w sferze uprawianych „intos 
resów“, 

Z pobytu Krzemienieckiego w Tarnopolu stwier- 
dzono, że dwukretnie pobrał przez filię banku hi- 
potecznego posyłki pieniężne z Rosyi. Tło- 
maczył się, że pochodzą od kuzyna z Warszawy. 

Zjazd delegatów „Gwiazd“ z całego kraja oł- 
był się onegdaj we Lwowie, Zjazd połączono z od- 
daniem bełdu uczestnikom nstątniej walki o niepe- 
dległość, oraz z uroczystem poświęcsniam własnego 
domu. Wstępne zebranie odbyło się w wielkiej sali 
„Gwiazdy“ w obecności Szeregu osobistości, zapro- 
szonych na uroczystość. Między innymi przybyli: 
ks. Biskup Bandurski, Prezydent miasta Neumann, 
posłowie Stesłowicz, Śliwiński, Adam; zebranie za- 
gai? uroczystą BTZEMOWĄ prezes „Gwiazdy* dr 
Dwernicki, w której podniół ideę niepodległości, 
której Towarzystwo zawsze było wiernom, Następnie 
przemawiał prezydent miasta Neumann oraz dyr. 
Biechoński, jako prezes Tow, uczestkików po- 
wstania, Odczyt o „rękodzielnikach w powstaniu 
styczniowem* wygłosi? p. Ohołodecki. 

Nastąpiła uroczystość Poświęcenia nowego domu 
„Gwiazdy“; ceremonii dokonał ks, biskup Bandur- 
uki, Po uroczystości goście udali gię na wspólny obiad, 

Po południu zwiedzono wystawą 1863 roka, 
a wieczorem odbyło się Walne Zgromadzenie zwią- 
sku „Gwiazd“, pod przewodnictwem dra Dwer- 
nickiego. Dr Roger Battag]jg wygłosił obszer- 
niejszy referat o strasznem położeniu rękodzielni- 
ków, do czego przyczyniły się ostatnie klęski fi- 
nansowe i elementarne | przedłożył rezolncye, które 
będą treścią memorysła, jaki Związek „Gwiazd* 
przez osobną deputacyę przedłoży marszałkowi, na- 
miestnikowi, Koła polski'mu i innym decydującym 
czynnikom w Wiedniu. W memoryale tym będą 
żądania: odpisania rękodzielnikom w mia- 
stach naszego KIAjD zaległych podat- 
ków, przydzielenia snaczniejszych funduszów 1zą- 
dowych na popieranie drobnego przemy- 
słu, dalej żądanie, aby bank anstro-węgierski za- 
sili? znacznemi funduszami te jnstytncye, które 
udzielają kredytu rękodzielnikom, aby rząd ro- 
boty,przeznacone dla Galicyi oddawał 
tylke wytwóreom krajowym, wroszcie, aby 
ministerstwo robót publicznych szybko prz; gotowało 
roboty pubiczne, 8 w szczególności budowle 
rządowe, 

Po obszernej dysknzyi rezolacye uchwalono. Na- 
stępnie przyjęto sprawozdanie z działalności wy- 
działa związku, przedłożone przoz sekr. związku 
p. Antoniego Lecha i skarbnika p. Kajet. La- 
skowskiego, Następny zjazd uchwalono zwołać 
do Przemyśla. 

Quznaczenia | mianowania. „Wiener Zeitnng* 
egc wo Lwowie Władysła o*Opowiczow! 
tytuł i charakter radcy 
taksy, oraz radcy wyższego sądu krajowego we 
Lwowie Apolinaremu Ebenbergerowi z okazyi prze- 
niesienia na własną prośbę w stały stan spoczyn- 
ku tytuł radcy dworu z uwolnieniem od taksy, 

Minister oświaty nadał nauczycielowi muzyki w 
sem'naryum nauczycielskiem w Krakowie R. We- 
reszczyńskiemu tytuł profesora. 
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Wyścigi jesienne 
w Krakowie. 


Tegoroczne wyścigi jesienue przyniosły nowość 
dotychczas w Krakowie uiepraktykowaną, mianówi- 
ele t. zw. championat keni wojskowych z popisami 
w ujeżdżeniu koni i skekach przez przeszkody, o- 
raz wyścig myśliwski i wyścig z płotami koni 
wierzchowych, urządzony przez Galicyjski klub jazdy 
panów. Wyścigi te odbyły się w sobotę i niedzielę. 

Championat koni wojskewych składał się s jazdy 
dystansowej 55-kilometrowej o nagrodę 4500 ko- 
ron, rozdzielóną na 8 nagród po 1500, 800, 600, 
500, 400, 300 i dwie po 200 korom, Do biegu te- 
go zgłoszono 23 konie. 

W jeździe dystansowej brało udział 20 jeźdźców. 
Całą przestrzeń (55 klm.) przebyli oni przeciętnie 
w 3 i pół godzinach, Po drodze musieli przesko- 
czyć 15 przeszkód oznaczonych chorąglewkami. 
Start był w Przegorzałem. Co 10 m!nnt puszczano 
jednego jeźdź*a. Pierwszy jeździec wyjochał z Prze- 
gorzał o godz. 8'10 rano, ostatni o godz. 12 w po- 
łudnie. Przed odjazdem ostatniego jeźdźea przybył 
już pierwszy w powrotnej drodze o godz. 11'45 
rano, Ostatni jeździec jszdy dystansowej przybył 
w powrotnej drodze na tor wyścigowy o godz, 3 
po południo. Jeźdźcy wskutek błota na drogach, 
którądy jechali, po przybycia z powrotnej drogi, zu- 
pełnie byli obryzgani błotem. Na torze wyścigowym 
zebrały się tłumy publiczności, oklaskając przybycia 
każdego z jeźdźców. Drogę odbyli przes Przego- 
rzały, Kryspinów, Liszki, Koszów, Czułówsk, Rybnę, 
Sankę, Zalas, Chrosno, Balice, Szczyglice, Mydlniki, 
Wolę Justowską na plae wyścigowy. ŚBtacye kon- 
trulne jeźdźców urządzono w Rybnej i w Zalasie. 

Drugi dzień wyścigów w niedzielę rozpoczął się 
uzupełniająco prczentacyą koni jazdy dystansowej 
w rozmaitych rodzajach jazdy i skoków, Gonitwy 
te, w których brały ulział komie z championatu, 
odbywały się poza torem wyścigowym. Nagrody 
za jazdę dystansową otrzymali: 1. Kap. Karol 
Krakowka (I dyw. artyl.), 2. por. Kübler, (V dyw. 
trenu), 3. por. Gewinner (10 p. drag.), 4. por. 
Alianćić (L0 p. drag.), 5. rotmistrz Brabec (3 p. 
uł.), 6. por. Swogetińsky, 7. por. Edlaner (3 p. ul). 
Dopiero trzeci bieg t. z, wyścig z płotami przeniósł 
Big ma teren toru wyścigowego, 

II, Wyścig z płotami koni wierzcho- 
wych, Jeźłzili panowie, Nagroda 600 K, s których 
nagroda chonorowa i 300 K swycięzcy, 200 K 
drugiemu 100 K, trzeciemu koniowi. Dla 4-letnich, 
starszych koni wszystkich krajów. Meta 3200 m. 

Startowało 7 koni. 1. Rob-Roy rotm. Jędrzejo= 
wicza (por, Eder), 2. Rozalinda (p. Minich, czło- 
nek konnego oddziała „Sokcła* krak,), 3. Brylant 
por. Z. Ulma, Pv biegu pewna część oficerów za- 
łożyła protest przeciw przyznaniu drugiego miejsca 
p. Miinichowi z powodn użycia podwójnych cagli. 
Sąd jednak protesta nie uwzględnił, Totalizator 
wypłacił 52 K za 10, $ 

IV. Wyścig myśliwski koni wleracho- 
wycb, Panowie jeździli. Nagroda 1000 K, x któ- 
rych nagroda honorowa: 600 K, zwycięzcy 300 K, 
drogiemu 100 K, trzeciemu koniowi, Dla 4-letnich 
ł starszych koni wszystkich krajów, Meta okrężna 
5000 m. Zgłoszono do gonitw 6 koni. 1. „Sigo“ 
nadpor, br. Lemetzow, 2. „Zirka“ por, Z. Ulma, 
3. Azyapka kap. krakowska, 4. Nyatka ror, Schiviz 
v. SŚchivizhof:n, 

Totalizator wypłacił 192 K. 

Mimo dotkllwego zimua publiczność, złożona ze 
stałych bywalców toru wyścigowego, stawiła się 
< sanlo. ,Po wyściguch odbyło rs 


pz po- 
Jaziów, 


E E 
Ruch przejezdnych. 


, Kraków, 18 października. 


„HOTEL BELVEDERE, ulica Basztowa l. 27, w pobliżu 
dworca kolej. (Pokoje od % koron, Łazienki, rostauracya 
i kawiarnia na miejscu): Adw, dr E, Loewenthal z Ma- 
szyny, inż. Ludwik Gawroński ze Lwowa, Herman lil- 
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Wtorek, 14 Pażdziernika 1913. 


ler z Dłisseldorfu, Wcjciech Melzer z Ołomuńca. Wis- 
dymław Jurowski z Prądnika Białego, J. Jaxób a Ustrzyk 
Dolnych, Józef Stypnła z Tarnowa, inż. Leon Lewtnger 
4 Wiednia, adw. dr Adolf Baumf:ld a żoną z Niepałe- 
mic, Stefania Penekówna zo Lwowa, Salamon B'umen- 
thal z Freistatu. Grttlieb Wiedman s Offenbschu, Józgć 
gaik z Dąbrowy Górniczej, E. J. Akiwiteka 2 Berdy- 
czowa (Król, Pels), Franciszek Gabryś z Wieliczki, Ka» 
rol Wieder z Wiednia, Le pold E"gelvery te Starega 
Sambora, Fryderyk Siingi z Pragi, km, Jan Krawiew 
z Przemyśla, Rndelf Duschck z Opawy, Ch. Weise: 
z Czortkawa, Leon DLlchtwitz x Pragi, Henryk Tusch 
ze Lwowa, Gaston Humesu z Newers (Fraucja), Karol 
Heller z Beriins, Autoni Grotiu! z Pragi, 


NOWY HOTEL NARQDOWY, właeność dra Adanisk'ego 
ul. Poselska 22, (Gruntownie odrestaurowany, Parkiety, 
światło elextryczne, restauraeya, łaxienki i stajnia w miej- 
scu, Pekeje o 1 łóżku od 1,80 do 8.0 K, z dwoma od 
3.40 do 7 koren): Adem Podolski z synem z Niedźwie- 
dzia, Józef Latało z Czernichowa, Jan Janociśski z Bo- 
chni, Stanisław Oleszko z Cła Kościelniki, Mnrya Far- 
ger z ońrką z Lyonu (Francya), Stanisł«w Gauczarski 
z Myślenic, Aleksander Weiasonfeld z Kresna, Ryszard 
Dietrich ż Wiednia, Kostj Kotys z Woli Cieklińskiej, 
Anna Babicka z cóiką z Andrychowa, Antoni Wisnitzer 
z Dziedzic, Wacław Stanok s Myślenic, Wojciech Wes- 
borger z Rozwadowa, B. Jakubowski i Stefan Rogawsr 
z Krakowa, Anna Cyankiewicz ze Zembrzyc, Franciszek 
Bujara z Bytomis, Jan Owechnicki z Kijowa, Helena 
Strzsłkowska z Krosna, Teodor Babiniecki z Jarosławia, 
ks, Piotr Bujara z Bytomia, Henryk S<heindlinger i Leon 
Bressler z Tarnowa, 

HOTEL FRANCUSKI: Józef Jabłoński z Warszawy, Ja- 
nina Ciszewska ;4 Zakopanego, dr Henryk Ebers z Kry- 
nicy, Władysława Jankowska ze Lwowa, Zygmunt Bo- 
ski z Łoziski (Radomskie), Marta Fuchs z Pragi, Kon- 
stanty Krzeczkowski x Wiedn'a, Jan na Niadzieiska 
z Kijowa, dr Wilhelm Petraschak z Wiednia, Urazula 
Szymanowska z Zawiercia, Kazimierz Slaski z Boszynta 
(Kieleckie), dr Meurycy Körbel z Nowego Sąuza, Wło: 
dzimierz Gizowski xe Lwowa, B-hdan Jarochowski 
x Abacyi, Władysławowie Krajewscy z Warszawy, Ba 
rol Swobeda-Kaiseitreu z Kościania (W- Ka. Poznańskie), 
Rudolf Lebins z Berlina, Józefowie Fiatkows y z Jorda- 
nowa, dr Stanisław Pietraszkiewicz z Warszawy, drowie 
Kazimierzowie Rozwadowscy z Tarnowa, Stanisław Rei- 
cher z Sosnowca, Artur Rappaport z Łodzi Bronisławe- 
wie Rappaportowie z Berlina, Stanisław Stępowski z Po- 
dola ros, Karolina Wasiowa z Rz*szowa, dr Maksymi- 
lian Wołkowicz z Sosnowca, Otto Possel z Reichenau, 
Ludomir Russocki s Warszawy. 


Be 
Odpowiedzialny redaktor i wydawca: 
Michał Konopiński. 
ONEZEZT ZACK S OCZKA. 


Kursa telegraficzne. 


Wiedeń,13 października. Korsa giełdy wiedeńskiej: 

Losy: a) procentowe; Austryac. zakładu kredytowego 
obi. pro. £ r. 1880 3-proć, 217-50, Austryackiego zakładu 
kredyt, z obi. pre. £ r. 1889 3-prc, 24760, Uregni, Du- 
naju z 1870 r. 100 złr, 5-prc, 270—, Węg. Banku hip, 
po 100 złr. 4-pro. 23360, Pożyczka serb. prem. po 100 fr. 
6-proc. 10950, b) bezprocentowe: Budapeszteńskie (Basilica) 
4 złr. 27'—, Zakł, kred. dla h. i p. po 100 złr, 412—, 
Pożyczka m, Lublany 20 złr, 64*—, Czerwonego krzyża 
austrysck, tów. 10 str. 61'50, Czerwonego krzyżu wag: 
Tow. 5 złr. 81*-, Losy fund. arcyksięcia Rudolfa 1O 
złr, 86-—, Tureckie oblig. prem. kolei po 400 fr, 24860, 
Tureckie oblig. prem, kolei pre. 22960, Losy kom. m, 
Wiednia z 1874 r. 448—, ` r 

Berlin, 18 października. Austryackio banknoty 8185, 
Spirytus ——. 


m 


w PSRS 


Wledeń, 13 października. Przy zamknięciu wczorajszej 
giełdy popołudniowej notowano: 

Akcye: Aastr. Zakł, kred. 624, węg. Zakł. kredyt, 
82025, Anglobanku 888'=, Unionbanku 69%76, Länder- 
banku 619-—, Bankvereinu 614'50, Bodencredit 1176*—, 
Galicyjsk, Banku hipotecznego 691*=, Akeyo paski 
Banku kredyt, 64%*—, Kolei państwowych 693'76, koleś 
południowej 1:0*=, kolei północnej —'—, kolei osēr- 
niowieckiej —'—, Alpiny 85625, Rims Muranyi 68%*:0, 
Praskiego Tow. żelaznego 510*— , Fabryki broni 10t8'=—, 
Akcye tureckie tyt. 867'--, Gal. Karp. Tow, naft. 1030*- 
Obl, węg.indemnir. —'—, Renta majowa 80'75, Austr. 


0:69, Kt-lefni 
isty Tow. - R A rety Banka E. 
8426, 4'/40/ Listy Banku hip, 90:75, 59% Listy Baug 
hip, —'—, 40, Listy Banku kraj. 81'76, 41/4”/q 


Banku kraj. 92:—, 407, Gal. Obl. propin, Tr 
Gal. pożyczka kraj, gr. 1898 B+'64, 40/g pożyczka m, Lw 
81-26, 40/, pożyczka m. Krakowa £0'50, Losy tureot 
2380:—, Marki 11776, Rable 25462m, Rosyj. pożyczke 
-=—, Skoda 81920, Powsz. B. depoz. ——, 

Vs ozovienio ostebiona, 

Wiedeń, 13 października, Qukier 2300—2710; 7719- 
22:40 stały. Spirytus i nafta niezmienione, 
ERORE CZEK ST PPE "ED TT7 TWĄ 


Założony w roku 1872 


' Józefa Kuleszy 


$ naprzeciw cmentarza w Krako- 
s wie, posiada wielki wybór goto- 
s wych pomników zpiaskowca, gTa- 
nitu i marmuru, Podejmuje się 
» wykonaniu grobowców w miejscu 
i na prowincyi, Telefon 1359 
274 225 0 


Skład fortepianów, pianinihar- 
monium - 

Kraków, Rynek gi. 39, Linia A-B. 
Telefon 2588, 

Poleca instrumenta doborowe z pier- 

wszorzędnych fabryk krajowych 

i zagranicznych. Wyłączne zastę- 

pstwo L. Bósendorfera. 


Wielki wybór w instrumentach 
8362 przegranych. 40% 


Mieszkanie do wynajęcia 
przy ui. Długiej |. 60, wysoki parter, 4 pokoje, 
przedpokój, łazienka, kuchnia, elektr, oświetl.. 
tamże pokoje kawalerskie, mogą być z całem 
utrzymaniem, Wiadomość tylko na II p., na 
lewo. 8657 1 4 


Miód pszczelny 
gęsty, jasny, naturalny, pod gwarancyą, podol- 
ski, kuracyjny, w bluszankach 5 kg, A K 7°70, 
najprzedniejszy lipcowy R K 8, wysyła za zali- 
czką, Szymon Ganga, Husłatyn 4. 8470 12 15 
290909099%0000002 
Jednorazowa próba prze- 
kona każdego o |akości. 


Wszystkie artykuły, wchodzące 
w zakres handin kolonialnego, 


i delikatesów i win poleca: >4 
$ Wojciech Olszowski $ 
s49 230  Braków 


Mały Rynek, róg ul Szpitalnej, 


Ważne! 60/, rabatu dla Związku 
Urzędników, Profesorów i Nau- 
° czycieli, i 
2229299060 


 Ibreo>o Lei ŻY 


MASŁO DUŃSKIE 


najprzedniejszej jakości, z mleczarni, 
która jest pod ścisłą kontrolą rządową, 
do nabycia wyłącznie w handlu 


R. OGORZAŁEGO 


Kraków, ni. Szczepańska |. 11. 
Główry skład codz'enn'e świeżych 


aparaty i skioptykony, poleca po cenach 
fabrycznych w największym wyborze Firma: 


A. LARISCH 


Kraków Badem koło Wiednia 
ul. Szewska 19. Gymnasiumstrasse 13. 


Cenniki darmo. 379 4 10 


SZW 


aw CR 


zbudowanych oiisyn 


en 


ach 
Sprzedaż częściowa i hurtowna. = 
3852 17 200 


Stuchuczku Uniwersytetu 


oszukuje pokoika vddzielnego lu wspólnego 
Day inteRfońtnej izraelickiej rodzinie. Zgło- 
szenia listawne pod ,„Stefanla'* przyjmuje Ad- l 
ministracya „N. Reformy“. 8659 ; 


Kupuję i sprzedaję 


używane meble, garderobę męską i dam- | Ẹ 
ską, futra, jakoteż inne przedmioty, — | Í 
S. Katzner, Bracka 5. Korespondentka 
wystarczy. 7472 17 20 


- 2a 6 koron. 


heczułzę 5 kg. brutto znakomitej bryn- 
I „ka za zaliczka fabryczny m har 
sesów BRACI ROLNICKICH, Kra- 
ków, Wielopole TES bon onych 
e ów wyspiamy płatnie, 
gatunków HUT" 2463 74 100 


500—1009 koron 


gotówka, za wyrobienie posady kontro- 
lora Kasy miejskiej, likwidatora Kasy 
oszczędności, kontrolora dóbr, rachmi- 
strza, kasyera, przełożonego obszaru |g 
dworskiego lub t. p, ofiaruje człowiek |% 
młody, energiczny, trzeźwy, zdolny do jg 
reprezentacyi, obeznany z prowadzeniem | ją 
kancelaryi, skarbowością, sprawami ban- |$ 
kowemi, gospodarstwem rolnem i han- 
dlem, Chętnie przyjmie posadę admini- 
stratora dóbr i sekretarza u osoby sa- 
motnej, Wyjedzie i do Rosyi. Zgłosze- 
nia do 20 b. m. pod „Myśliwy”, okazi- 
cielowi karty na broń l. 52710 poste 
restante Lwów, główna poczta. 8609 1 0 


RYNEK GŁ. 34 © 
© WYNAJETIA 


od 1 grudnia mieszkania, złożone z 4 pokoi, kuchni i ła- 

zienki, na I, IL i III p. — tudzież 5 pokoi, kuchnia, ła- 
a zienka na II p. 

Centralne ogrzewanie — winda osobowa. 


Wiadomość u Dra L. Macharskiego w handlu Hawelki 
od godziny 11 do 2. 383 2 5 


ce r >. = 


Uroda więcej znaczy niż hoguciwo! 


Piękną cerę można mieć przy użyciu Krema Venus usuwającego 
PIEGI, plamy, opaleniznę i liszaje, oraz Pudru Venus dla pań, 
nieszkodliwego, subtelnie i delikatnie przylegającego do twarzy. Poleca 
laboratorynm St. Górskiego w Warszawie. Główny skład 
w Drogueryi Magistrów farmacyi J. HANAKA i Sp., Kraków, Szewska 5, 
Krem Venus słoik á 1 K 60 hi 2 K60h, KmA pudełeczko 6 40 b. 80 h 1 K20 hi 2:50K 


TEE] REM 


Najpiękniejsze, najtańsze, najpraktyszniejsze 


% ŚWIETLENIE 
jj GRZEM POWIETRZNYM 


A willi, pałaców, dworów, koŝclotów, szkół, hoteli. 
F Żądać ilustr, prospektów, — Wyłączne zastępstwo 


Inż, A. Jistrzębski, Lwów, Sapiehy 2, 


2 drukarni Literackiej w Krakowie, ul. Jagiellońska 10, 


-- Fotośraficzne 


Kazimierz Bartoszewski 
Kraków, Fleryańska 49 


poleca wszelkie artykuły wchodzące w 
zakres handlu korzennego, win i deli- 
katesów, po najniższych cenach. 
Uwaga! 60, rabatu dla Związku 
Urzędników, Profesorów i Nauczycieli. 
260 17 0 
00040000300600395040362006935 


Wykorny rmióż 


© świeży, płynny, deserowy, kuracyjny. z własnej 


pasieki, 5 ky. blaszanka koron 8'50. Wyborny 
miód stołowy do picia 4! litr. gąsiotek koron 


3|680, — Wysyła za zaliczką L M, Farba 
Podkażce 76. 


6977 39 0 


Niemka 


poszukuje miejsca do jednego lub dwaj- 


lga dziegi, jako wychowawczyni i dla 


wyuczenia języka niemieckiego. Wyka- 
zać się może świadectwami chlubnemi 
z tych zajęć w kilku rodzinach i w za» 
kładzie wychowawczym przy klasztorze 
żeńskim. Na życzenie, przesłane du Ad- 


k | ministracyi „Nowej Reformy“ pod adre- 


sem „Niemka“, może się każdego cza- 


||sn zgłosić dla rozmówienia Się. 


8843 7 10 
Józef Wilkay 
rozpoczyna 37295 10 


Lekcye Tańców 


w wielkiej sali Resursy Urzędniczej, 
ul, św. Jana 1. 6, w dniu 2 listopada b. r. 
Zgłoszenia przyjmuje handel p. A. 


Grafczyńskiego, plac Szczepański |. 6. 
pz ZEM A > TORGA 


Akuszerka 


J. Sikorowa, mieszka obecnie przy 
uł. Studenckiej 1. 5 i poleca się na- 


dal łaskawym względom. 8621 4 5 


Wszelka bieliznę 


wykonuje się tanio i starannie, Kraków, 


Stradom 8, I p. 315 8 8 


T Zakład aatystyczno- kamieniarski 


ZB U 


kaczan Kraków, Ul. Rakowicka 9, tel. 462 
wykonuje grobowce i pomniki, tak w miejscu jak 
na prowincyi, oraz polece. wielki wybór pomni- 
ków gotowych z piaskowca, marmuru i granitu 
31 209 0 


Wielki wybór 


|kapeluszy damskich 


oraz przyborów modniarskich, „poleca 
magazyn mód Męeonory | Weissiitz, 
Kraków, Floryańska 13, I p, ofi 
cyna. — Przyjmuje się także do prze 
robienia. 8130 5 5 


are iine zeby 


platynę, złoto, srebro, brylanty, kupuje się tyl- 
ko do soboty 18 paźdz. wieczór, po cenach naj- 
wyższych, od godziny 8 do 1 przed poł, i od 
2 do 7 wiecz. Józef Nečas, ul. Floryańska 20, 
II p. na prawo. aiSia 


Zdolny korepeiyior 
poszukuje lekcyj ze szkół średnich, wy- 
działowych i ludowych. Udziela również 
lekcyj języka ruskiego i początków ro- 
syjskiego, jakoteż wykonuje tłomacze- 
nia z polskiego lub na polski. Zgłosze- 


nia: M. P. S. poste restante Kraków. 
BE A 


Pielesniarka 


poleca się Sz. Publiczności. Podejmuje 
się opieki nad chorymi po domach — 
wykonuje także masaż. Ulica Czarno- 
wiejska l. 23, front, II piętro. 87060 


Zeby 


piękne, zdrowe, kto chce mieć, niech 
używa znakomitego warszawskiego pro- 
szku „AGATGLU*, wyrobu St. 
Górskiego w Warszawie. Skład głó- 
wny w Drogueryi Magistrów farm. J. 
HANAKA i Sp, Kraków, Szewska 5. 
Pudełeczko à 60 hal. i 1 K, Pasta w tu- 
bie 60 h. 6218 10 10 . 


Rządca drukarni L.e K. Górski, 


